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GAZETA LWOWSKA
W Y C H O D Z I  K A Ż D E G O  P O W S Z E D N I E G O  D N I A  P O P O Ł U D N I U

Ceny prenumeraty i
W t Lwowie bez dorę­

czenia do domu . . miea. zi 2 '—, kwart. O*—
i  dostawą do domu . mies. zt.2  4 0 , kw art ? ’—

Na prowincji z prze- 
»yłką pocztową . . . mies. z t 2 '4 0 ,  kw art 7*—

Z a g ra n icą ....................mies. zł. 5 '—, kwart. 1 5 '—

Numer telefonu 
REDAKCJI 

1 ADMINISTRACJI 
2 2 1 - 1 7 .  

Konto PKO Lwów  
Ns 5 0 4 .0 4 4 .

ADRES REDAKCJI 1 ADMINISTRACJI: 
L W Ó W , U L . Z IM O R O W IC Z A  15 I. p .

C E N A
NUMERU

Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 10 gr.

Ceny ogłoszeń:
Za I wiersz m ilim etr. (61/! cm . szer.) w zw ykłych o głoszen iach  
gr. 3G, w nadesłanem  i w n ekro logach  g r . M , w k ronice, rener* 
tuar, dział gospodarczy, paski w te k śc ie  g r . TO, pod nagłów ­
kiem  na pierw szej stron ie a l . 1*— . Tabelaryczne o M  pre dro­
żej. Za jedno słow o w drobnych ogłoszeniach  g r . 10, K u p n o  
i sprzeda* słow o g r . 11, m atrym n n ialn e. k oresp o nd en cja  
pryw atne słowo g r . M , d la  poszukujących o ra c y g r . !• 
Z zastrzeżeniem  m icisc  W  p rc . Zagraniczne o U  p rc . drożej.

A e f l e A s y .
W zburzyły polską opinię publiczną 

zamachy na prawa polskie w Gdańsku, 
jakie miały miejsce w ostatnich miesią# 
cach. N a początku września b. r. spro. 
wadzanie gwałtem dzieci polskich ze 
szkół Macierzy Polskiej do szkół nie* 
mieckich i więzienie rodziców. W  kil. 
ka dni potem wyłapywanie przez polio 
cję gdańską polskich listonoszów i 
przeszukiwanie ich torb. W  paździero 
niku nieprawne wystąpienie senatu 
W olnego Miasta przeciw zarządzone, 
mu przez władzę kościelną stworzeni?! 
dwóch paranj. W reszcie słynna zapo. 
wiedź Forstera o zmianie godła gdańo 
skiego.

Przerost am bkyj osobistych, licyto­
wanie się w demagogii * schlebianie 
skrajnym elementom, zwyciężały stale 
dotvchczas w Gdańsku ponad przesłań 
kami rozumu politycznego. Trwająca 
niejako w permanencji rewolucja, ni* 
szczyła dorobek gospodarczy i społe# 
czny nie bacząc na to, czy w miejsce 
zniszczonych wartości powstają nowe, 
czy osiągane sukcesy nie są jedynie 
sukcesami pozornymi, zewnętrznymi.

W  takiej sytuacji nastąpiło w zwią* 
zku z polskcm em ieckim i oświadczę, 
n-am- w sprawie mniejszość; narodom 
wych stwierdzenie przez kanclerza 
Trzeciej Rzeszy Hitlera, że sprawa 
gdańska nie może wpłynąć na dalszy 
rozwój stosunków polsko-niemieckich.

Należy odnieść wrażenie, ze w Ber. 
linie zrozumiano, iż wyodrębnienie 
Gdańska w specyficzny organizm po. 
lityczny, w którym Polska posiada sze 
teg zupełnie oczywistych praw i który 
wcielony został do polskiego obszaru 
celnego, |est odpowiednikiem uzasad* 
n onej historycznie, kardynalnej konie 
czności państwowej zapewnienia dla 
Polski dostępu do morza przy ujściu 
W isły.

Dla tego też, gdy nagromadziły sit 
fakty, które zaciemniały jasny pogląd 
na tę sprawę, Rząd polski uznał za mo» 
źliwe i wskazane raz jeszcze uzyskać 
jej należyte oświetlenie, tym razem na 
płaszczyźnie najbardziej miarodajnej, 
jaką była osobista rozmowa urzędowa 
ambasadora polskiego w Berlinie z 
kanclerzem Rzeszy.

To zaś spadło na niemieckie społe* 
czeńsrwo w W olnym  Mieście jak grom 
z jasnego nieba. N arodowo*socjalisty# 
czny odłam tego społeczeństwa a w 
pierwszym rzędzie jego kierownictwo 
postawione zostało przed fakt doko. 
nany, którego się nie spodziewało.

Dla p. Forstera deklaracje w sprawie 
traktowania mniejszości w Polsce i w 
Niemczech stanowią ogromną porażkę. 
D la tego p. Forster musi zrozumieć ren 
fleksy, jakie z tych deklaracyj spadają 
na Gdańsk i musi tym samym swoją 
politykę podDorządkować wyższej po. 
lityce W arszawa—Rerlin.

W yrażam y nadzieję, że wreszcie na 
terinie Gdańska zapanuje okres dłuż. 
szego spokoju, którego niewątpliwie 
życzy sobie zarówno większość ludno, 
ści gdańskiej i którego wymaga życie 
gospodarcze W olnego Miasta. B o  
pr~ecńż Gdańsk zdaje sobie sprawę z 
tego, że cała jego egzystencja i prryj 
szłość zależna jest od wielkiego zaple* 
cza, jakie dlań stanowi 34.milicnowa 
Polska, że najżywotniejsze nteresv 
Gdańska całkowicie są uzależnione od 
normaLzacji stosunków z Polską

G dyby zaś Gdańsk tego wszystkie, 
go jednak nie zrozumi ił, trzebaby u. 
żyć wobec niego argumentów silniej, 
szych. A

W ydalanie robotników  polskich
z  pracy.

M or. Ostrawa, 25. 11. (PAT") W  o. 
statnich tygodniach w różnych przed* 
siębiorstwach na terenie Śląska Cie. 
szyńskiego nastąpiły wydalenia z pra« 
cy robotników, obywateli polskich na 
podstawie ustawy o obronie państwa.

Robotnicy, wydalani przeważnie z 
dnia na dzień bez wypowiedzenia, nie 
wszyscy zgłaszali się o pomoc do kon. 
sulatu R.P., wobec tego konsulat R P. 
w Morawskiej Ostrawie ogłosił w 
tych dniach komunikat, wzywający 
obywateli polskich, w ten sposób zwal 
nianych z pracy, do zgłaszania się w 
konsulacie w celu przeprowadzenia 
ewentualnych imerwencyj.

W  odpowiedzi na to miejscowa pra#

sa czeska zaatakowała konsulat R. P., 
twierdząc, że ogłoszenie przez konsu. 
lat takiego komunikatu jest „miesza, 
niem się do spraw wewnętrznych repu. 
M iki" i że wydalań takich wogóle nie 
ma

Stanowisko takie jest najzupełniej 
nieuzasadnione, ponieważ ochrona in. 
teresów obywateli polskich należy do 
normalnych funkcyj konsularnych. 
Twierdzenie zaś jakoby takich wyda* 
lań nie było, jest nieprawdziwe, ponie. 
waż konsulat przeprowadza już inter. 
wencje w całym szeregu tego rodzaju 
wypadków, a zgłoszenia o nowych wy. 
dalamach nadal do konsulatu napły. 
wają.

S zo w in izm  Litw in ó w .
Królewitł,. 25. 11. (P A T .) W y  cl. o. 

dzący w Kownie „Dzień Polski" ogła 
sza pełny tekst uchwał wiecu studen. 
ckiego, skierowanych przeciw Pola. 
kom. Uchwały te są następujące: 1) za 
kazać działalności organizacyjnej stu. 
dentom Polakom, 2) zamknąć organiza 
cje studentów Polaków, zabronić zbió 
rek i noszenia oddzielnego uniformu, 
3) zamknąć wszystkie działające je* 
szcze na Litwie polskie instytucje go. 
spodarcze i kultuialne, przede wszyst. 
kim gimnazja i szkoły „Pochodni", 4) 
zamknąć pisma wydawane w języku

polskim, 5) zamknąć księgarnie i czy. 
teinie polskie, 6) zabronić organizowa 
nia zabaw, wieczorków i kwest. 7) 
konfiskować majątki, które wspomaga 
ją „Pochodnie", 8) usunąć z Kowna 
F ch, którzy mówią po polsku na uli. 
cy i w urzędach, 9) zwolnić z urzędów 
wszystkich urzędników, którzy w do* 
mu mówią po polsku, również nie wy. 
płacać emerytur Polakom, 10) studen. 
tów Polaków nie zwalniać od czesne, 
go, nie udzielać im zapomóg i stypen# 
diów.

Pro je kt przedłużenia obniżki 
kom ornego.

Warszawa. 25. 11. (P A T .) Dma 24 
bm. odbyło się pod przewodnictwem 
p. premiera gen. Sławoja.Skladkow. 
skiego posiedzenie Rady Ministrów. 
Na posiedzeniu tym przyjęto szereg 
projektów ustawodawczych, które 
Rząd wniesie do Sejmu na nadchodzą, 
cą sesję parlamentarną.

Rada M inistrów przyjęła m. in. pro.

jekt ustawy w sprawie obniżenia ko. 
momego oraz zmiany ustawy o ochro* 
nie lokatorów Projekt ten przedłuża 

' do dnia 31 grudnia 1938 r. obniżkę 
komornego, wprowadzoną dekretem 
Prezydenta R.P. z listopada 1935 r., 
oraz przewiduje stopniową likwidację 
ochrony lokatorów do lipra 1943 r.

Pań stw ow a Rada Oświecenia 
Publicznego.

Warszawa, 25. 11. (P A T ) W  dniu 24 
listopada rb, o godz. 9.tej rano rozpu. 
częly się w gmachu Ministerstwa W . 
R. i O P obrady Państwowej Rady O- 
świecenia Publicznego pod przewód, 
nictwem p. ministra prof. dr W ojciecha 
Świętosławsk iego przy licznym udziale 
członków rady. W obec tego, że delego. 
wani w swoim czasie przez były zarzad 
Związku Nauczycielsl wa Polskiego do

udziału w posiedzeniach Państwowej 
Rady Oświecenia Publicznego nie zo­
stali powołani do uczestniczenia w o- 
bradach tej Rady, p. Minister zaprosi! 
na zebranie w charakterze gości człon* 
ków Rady przy kuratorze Z N P 

Na posiedzeniu tym Pan Minister 
Swiętosławski wygłosił dłuższe prze.
mówieni i >.

FE D E R A C JA  P Z O O . Z A  SC ISŁ Ą  
W SP Ó Ł PR A C Ą  Z  O Z N .

.Warszawa. 25. U (PAT J W  sali 
Resursy obywatelskiej odbyło się 
wczoraj pod przewodnictwem gen. dr. 
Romana Góreckiego nadzw yczajne po 
siedzenie Zarządu Głównego Federa. 
cji Polskich Związków Obrońców Oj# 
czyzny.

Po referacie prezesa Góreckiego i 
po dłuższej dyskusji uchwalono jed . 
nogłośnie rezolucję, która stwierdza 
konieczność ścisłej i aktywnej współ, 
pracy z Obozem Zjednoczenia Narodo 
wego na podstawie deklaracji lutowej.

h a r n a s i e  w  b i a ł o g r o d z i e .

Belgrad. 25. 11. (P A T .) Tutejszy 
teatr narodowy wystawił i wprowa. 
dzil do swego stałego repertuaru w bie 
żącym sezonie balet Szymanowskiego 
„Harnasie". Stronę choreograficzną 
opracowała pani N ikolska, kreując na 
premierze główną rolę kobiecą Orkie 
strą dyrygował p. Pordes. Publiczność 
i krytyka przyjęły entuzjastycznie 
muzykę Szymanowskiego, nie szczę. 
dząc również pochwał wykonawcom 
baletu.

FA K U L T E T  T E C H N IK I W O JE N .
N E J.

Berlin. 25. 11. (P A T .) W  niedzielę 
położony został kamień węgielny pod 
budowę gmachu fakultetu techniki 
wojennej, który to gmach wzniesiony 
będzie w okolicy diabelskiego jeziora. 
Fakultet ten ma za zadanie populary# 
zowanie ty^h dziedzin nauki, które 
znajdują się w bezpośrednim związku 
z obroną państwa. Kierownikiem tego 
fakultetu jest generał art\ lerii prof. 
dr. Becker.

C H A U T E M P S JF-D ZIE D O  Ł O N . 
D fN U .

Paryż. 25. 1,1 (P A T .) Premier Chau* 
temps i minister Delbos udać się mają 
na zaproszenie rządu angielskiego do 
Londynu 29 lub 30 listopada i zaba. 
wić w stolicy W . Brytanii około 2 dnL

H U B E R M A N  w r a c a  d o  e u r o .  
P Y .

Batayia. 25. 11. (P A T .) Znakomity 
skrzypek Bronisław Huberman odjeż 
dża dziś do Europy i zatrzyma się W 
Mediolanie, gdzie kontynuować b ę .  
dzie kurację.

„T A JN Y  K O M IT E T  D Z IA Ł A L N O .
S C i R E W O L U C Y JN E J**.

Paryż. 25. 11. (P A T ) Dyrektor Sure 
te Nationale zawiadomił wczoraj wie. 
czorem prasę, że tajna organizacja zna 
na dotychczas pod nazwą „kagular. 
dzi" naz-y wa się w rzeczywistości 
„Csar ‘ — tajny komitet działalno id 
rewolucyjnej.

P O L SK IE  U R O C Z Y ST O ŚC I SPIE* 
W A C Z E  W  B E R L IN IE .

Berlin. 25. 11. (P A T .) W  domu pob 
skim w Berlinie odbyła się uroczystość 
śpiewacza przy licznym udziale człon, 
ków kół śpiewaczych i przedstawicieli 
organizacyj polskich z kierownikiem 
naczelnym Związku Polaków dr. Ka# 
czmarkiem na czele.

P O D Z IĘ K O W A N IE  P. P R E Z Y D E N . 
T A  RZPLTTEJ.

Warszawa, 25. 11. (R A I)  Kancelaria 
cywilna Pana Prezydenta Rztczypospo 
litej komunikuje:

Z polecenia Pana Prezydenta szef 
kancelarii cywilnej dziękuje wszystkim 
osobom i organizacjom, które nadcsla* 
ły życzenia i wyrazy patriotycznych 
uczuć z okazji Święta Niepodległośri 
w dniu 11 listopada roku bieżącego.

D Z IE Ń  P O L IT Y C Z N Y .

Warszawa, 25. U (P A T ) P Prezes 
Rady Ministrów gen Sławoj <Składkow 
ski przyjął w dniu w< zorajszym posła 
Hoffmana.

Następnie p. Premier przyjął delega 
cję przedstawicieli pomorskiego i wiel* 
kopolskiego Związku hodowców o. 
wiec w osobach prezesów i wicepre* 
zesów tych związków. Delegacja zło# 
żyła p. Premierowi odpowiedni me. 
moriał.

Z A PA S Z Ł O T A  W  B A N K U  P O L ­
SK IM .

W arszawa, 25. 11. (P A T ) W  ciągu 
drugiej dekady listopada zapas złota 
w Banku Polskim wzrósł o 0,4 miljn. 
zł. do 433,6 miljn. zł., natomiast stan 
pieniędzy zagranicznych i dewiz spadł 
o 0,8 miljn. zł. do 35,6 miljn, zł.
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JE3domoś(i bieżące.
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LIST O PA D A

K atarzyny 
. Jutro: Konrada 

W schód słońca 7 ‘ 13 
Zachód _ 15’33

TEA TR  W IELK I.
Czwartek godz. 19.30 „Swaty1'.
Piątek godz. 19.30 „Sw aty11.
Sobota godz. 19.30 „Freuda teoria snów .

T EA T R  RO ZM A ITO ŚC I
Czw artek godz. 19.30 „Ten i tamten11.
Piątek godz 19.30 „Ten i tamten11.
Sobota godz. 19.30 „Ten i t-m ten11.

K IN O T E A T R Y .
A P O L L O : „W ytw orny świat".
C A S IN O : „G dy kwitną bzy" (M aylime)
C H IM E R A : „Paramatta z Leander11.
E U R O P A : „K ról i chórzystka".
K O P E R N IK : „Znachor*1 wg powieści

Dołęga M ostowicza.
M A R Y S IE Ń K A : „D ybuk".
M U Z A : „R óża".
P A Ł A C E : „Joshiw ara .
P A X : „Czarny hrabia" i ,Pat i Pataclion11
R A J: ,,N ie całuj w kinie".
R IA L T O : „Spotkali się w Paryżu".
S T Y L O W Y : „Po burzy" i rewia.
S W IT : „Krwawe perły" i „Kusicielka".
T O N : p ie lo n y  sygnał".
U C IE C H A : „Robinzon Kruzoe" i rewia.

FO T O PLA ST IK O N , pl. Mariacki 5.
„R en". Piękne zdjęcia z natury ’ widoki 

starożytnych zamków.

— „Sw aty" wyśmienita kom edia Go? 
gola, ukaże się w biez. tygodniu w Teatrze 
W . ty lko  dwa razy na w ieczornych przed* 
staw ieniach: dziś i w piątek w doskonałej 
obsadzie pp.: Chaniecka, Oraczewska. Zmi* 
jew ska, G uttner, Solarski, M achalski, Mie* 
rzejew ski, M adaliński, Szalawski, Baryka, 
Feldmanówna. A bonam ent 6.

— „Ten i tamten", ciesząca się wiel* 
kim sukcesem, znakomita współczesna ko* 
media Kiedrzyńskicgo dziś i ju tro  wiecz. w 
św ietnej, prem ierowej obsadzie pp : A n* 
kw iczaSzyjkowska, Paszkowska, Zbierzow* 
ska, Kruszelnicka, Rawska, Leliwa, Szymań* 
ski, Szyndler, W ięckow ski. A bonam ent 7._

— Janina Romanówna i Mariusz M aszyn, 
::lii wystąpią gościnnie we Lwowie w Teatrze 
W . w sobotę i niedzielę w mistrzowsko wy* 
konanym  dialogu w słynnej komedii A . 
Cw ojdzińskiego „Freuda teoria snów11. — 
Znakomita para artystów wystąpi tylko w 
trzech przedstaw ieniach: „Freuda teoria 
snów" w sobotę wiecz. i w niedzielę popoł. 
i wiecz. po cenach zniżonych. K rótka, bo 
zaledwie dwudniowa gościna najpopulam ie* 
szych i najbardziej ulubionych artystów, z 
pewnością będzie nowym triumfem czarują* 
cych ulubieńców  publiczności. Przedsprze* 
daż biletów  po cenach zniżonych w ka* 
sach Teatru W . i w kasie miastow ej, Aka* 
demicka 28.

— „ W  noc świętojańską" — po raz 
ostatni — po cenach zniżonych, ukaże 
się ju ż po raz ostatni w najbliższą niedzielę 
w Teatrze W . na poranku o 12*tej, po ce* 
nach najniższych.

— „Żabusda" Zapolskiej ukaże się na 
powtórzeniu w najbliższą niedzielę na po« 
połudn. przedstawieniu po cenach zniżo* 
nych w Teatrze Rozm. w premierowej ob* 
sadzie z  pp.: Ankwicz*Szyjko\vską i Guttne* 
rem w rolach głównych. W ażny abona* 
ment 5.

— „S issy" słynna operetka Kreislera, 
znajduje się w pełnym przygotowaniu 
wszystkich działów i pracowni teatrów pod 
osobistym  kierownictwem dyr. W am eckie* 
go, w obsadzie w ybitnych sil zespołu, z u« 
działem pp.: Kaupe, znakomitej artystki o* 
pery i operetki sceny warsz. i poznańskiej, 
W itasa, znanego tenora oraz Stadników ny, 
w ybitnej śpiewaczki i wodewilistki, Kuligów 
skiego, ulubieńca lwowskiej publiczności.

z sesji magistratu.
Pod kolejnym przewodnictwem prez. 

dra Ostrowskiego i wiceprez. dra We* 
ryńskiego w obecności wiceprez. Cha* 
jesa, Irzyka i ławników odbyła się se- 
Sja Magistratu, na której załatwiono 
długi szereg spraw. I tak w myśl refe­
ratu 1. Decykiewicza, wydano opinię o 
regulaminie dzielnicowych komitetów 
obywatelskich. Zgodnie z wnioskiem 
ł. Kozioła, uchwalono zburzyć realność 
miejską na ul. św. Zofii 1. Z  kolei w 
myśl wniosku ł. dr. Poratyńskiego u* 
chwalono pobierać w roku 1938 poda* 
tek od psów w dotychczasowej wyso* 
kości. Uchwalono zaciągnąć w Banku 
Gosp. Kraj. pożyczkę w sumie 600.000 
zl. na spłatę krótkoterminowego kre, 
dytu na budowę 14*tu domów na ul, 
Pełtewnej. Zgodnie z referatem 1. inż. 
Dunina uchwalono zaciągnąć w Fundu 
szu Pracy pożyczkę materiałową W 
sumie 48.900 zł. na wykonanie robót 
ulicznych i kanalizacyjnych. Zawieszo­
no prośbę na przebudowę realności 
Netti Reiter przy ul. Mańkowskiego 
oraz W olfa Bilberga na ul. Gnoiń- 
skiego.

Z porządku dziennego zgodnie z re* 
feratem ł. dra Boratyńskiego przezna* 
czono pod budowę pomnika brygadie* 
ra Mączyńskiego część zieleńca przed 
szkołą im. M Magdaleny o powierzch­
ni około' 20(J m. kw. z tern, że dokład­
ne granice i wymiary gruntu będą u* 
stalone po zatwierdzeniu projektu 
pomnika. Uchwalono zwiększyć ko* 
szty robót kanałowych w dolinie Swi* 
tezi o kwotę 62.000 zł. Z kolei zgodnie 
z referatem 1. Kozioła oddano roboty 
przy wykończeniu strażnicy pożarnej 
w Zamarstynowie firmie Stefan Pisar­
ski, zaś na Bogdanówce firmie Michał 
Miter za łączną sumę 37.381 zł. Odda- j 
no roboty instalacji dźwigu towarowo* 
osobowego w Ratuszu wytwórni sy* 
gnałów j urządzeń kolejowych w Kra* 
kowie za 12 500 zł. Oświadczono się 23

nadaniem mgr. Wincentemu Kołodziejr 
czykowi koncesji na nową aptekę na 
ul. Łyczakowskiej od numeru 177. 
Oświadczono się za oddaniem mająt­
ku pozostałego po ś. p. brygadierze 
Mączyńskim w postaci 44 i pół morga 
gruntu w Wierzbowie r.a kreowanie 
rzym. katol. parafii oraz stworzyć sty* 
pendyjną fundację im. ś. p. Czesława 
Mączyńskiego dla uczniów szkól han* 
dlowych i technicznych. Z kolei u* 
chwalono statut i regulamin nagrody 
wdzięczności w sumie 2.500 zl., która 
przyznawana będzie począwszy od r. 
1938 osobie, która czynem wybitnym i 
doniosłym dla losów miasta lub dzia­
łalnością swego życia przyniosła mia­
stu chlubę, lub też towarzystwu lub 
instytucji, która zespołową pracą za* 
służyła sobie na wyjątkową wdzięcz* 
ność Lwowa.

Zmieniono również statut i reguła* 
min nagród literackiej, naukowej im. 
Szajnochy i naukowej im. Dyboskiego. 
W  myśl referatu ł. Kozioła przyznano 
Stanisławowi Bałłabanowi. uczniowi 
Państw. Szkoły Morskiej stypendium 
w kwocie 600 zl. Stypendia z Fundacji 
im. Ruckerowej zgodnie z referatem 
ł. Cwynara przyznano Jadwidze Bro­
dzińskiej, uczennicy Państw, Szkoły Za 
wodowej i Rudolfowi Seńkowskiemu, 
uczniowi Szkoły Technicznej. Zgodnie 
z referatem ł. Kozioła dopuszczono kil 
ku czeladników do losowania dwu pre 
mii po 500 zł. z Fundacji Franciszka 
Blanka. Uchwalono darować Polsk. 
Tow. Historycznemu we Lwowie na 
budowę gmachu centrali grunt miejski 
położony u zbiegu ulic św. Zofii i 
Dwernickiego. W  końcu uchwalono li­
kwidację działu opałowego Miej. Za­
kładu Aprowizac. i zgodzono s ię ’ na 
przystąpienie Gminy m. Lwowa do 
zorganizować się mającej spółki „Ja* 
wor‘*.

— Konkurs na najpiękniejszy list mi* 
łosny. W  za powiedziany m ju ż „W ieczo* 
rze listów  miłosnych11 stanowiącym pier* 
wszą imprezę cyklu literacko * artystycr,
nych wieczorów towarzyskich Teatrów  M iej 
skich i Polskiego Radia pod nazwą „Pro* 
blem " w środę 1 grudnia o 7.30 wiecz. w 
Teatrze Rozm., odbędzie się konkurs na je* 
den najpiękniejszy i jeden najbardziej cha* 
rakterystyczny list miłosny. Kierownictwo 
imprezy zwraca się tą drogą do P. T . Pu* 
bliczności o nadsyłanie odpisów autcntycz, 
nych, pięknych lub charakterystycznych li, 
stów miłosnych Listy te, ewentualnie zmo* 
dyfikow ane, celem zachowania anonimowo* 
ści ich autorów i adresatów przesyłać nale* 
ży do dnia 30 b. m. do D yrekcji Teatrów 
M iejsk. z nazwiskiem lub kryptonimem na* 
dawcy w załączonej, zamkniętej konercic i 
z adnotacją na kopercie głów nej: „Konkurs 
listów ". Jury pod przewodnictwem najwy* 
bitniejszych literatów naszego miasta, stano* 
wić będzie sama P. T. Publiczność. Nagro* 
dy stanowią cenne książki, oraz piękne ka* 
sety papierów listowych.

KOMUNIKATY.
— W ystaw a obrazów  Członków  Gru* 

py „Linia" O. H ahna, S. Łasowskie.j, W . 
Łasowskiego i E. W asilkow skiego jest otwar 
ta codziennie w lokalu Lwow. Zawód. Zwią 
zku Art. Plastyków  (Dzieduszyckich 1, I.

p.) od 10— 14*tej. W stęp dla młodzieży 
szkolnej — wolny.

W ystaw a ta, dająca obraz poszukiwań 
współczesnych artystów, budzi duże zainte* 
resowanie oryginalnym stosowaniem nowej 
techniki malarskiej — kredki olejnej.

— Sekcja Inżynierów Budow lanych i 
Drogow ych Pol. Tow . Polit. we Lwowie za* 
wiadamia, że 26 b. m.. o 18.30 w sali P. T . 
P., Zim orow icza 9, odbędzie się odczyt Inż. 
D obrosław a Stróżeckiego p. t .: „W pływ 
mrozu na drogi*1. — G oście wprowadzeni 
przez członków  i studenci W yż. U czelni, 
mile widziani.

— A ktualne problem y reform y rolnej — 
oto tytuł odczytu prof. U JK . dr. Fr. Buja* 
ka, który wraz z dyskusją odbędzie się na 
ogólnym  zebraniu członków Klubu dysku, 
syjmego Zw. Legionistów  w piątek 26 bm. 
o godz. 18.30 w wielkie sali Izby przem.* 
handlow ej.

— W ażne dla eksporterów ziemiaków do 
Palestyny. W  biurze Izby przemysłowo* 
handlowej (pokój N r. 7) są do przeglą* 
dnięcia przepisy obow iązujące przy wywo* 
zie ziemiaków do Palestyny.

— Konkurs „Optymisty" na nowelę. Re*
dakcja miesięcznika „O ptym ista" ogłosiła 
konkurs literacki na nowelę. Sąd konkur* 
sowy stanow ią: Zdzisław Kleszczyński, S te , 
fan Łoś, K rzysztof Eydziatowicz. Szczegó*

U W A G A  MA R U R O C IĄ G I 
G A Z O W E

Dyrekcja Miej. Zakładu Gazowego 
zwraca uwagę odbiorców gazu i mie* 
szkańców miasta, że z powodu mrozu 
i nagłych odwilży w porze zimowej 
zachodzi możliwość pękania rurocią* 
gów gazowych. Wprawdzie dostar­
czany obecnie gaz jest mniej trujący, 
to jednak celem uniknięcia niebez­
piecznych skutków uchodzenia gazu, 
należy w każdym wypadku pęknięcia 
rury, natychmiast zawiadomić Pogoto- 

j wie Zakładu Gazowego, telef. Nr.
| 100-80 Dyrekc a uprasza właścicieli 

realności, aby polecili dozorcom bada* 
nie piwnic, do których nie wolno 
wchodzić z otwartym płomieniem, a 
zauważone uchodzenia gazu. podawali 
natychmiast do wiadomości Zakładu 
Gazowego.

Program radiowy.
Piątek, 26 listopada.

Lwów. Godz. 6.15. A udycja jłoranna. 
11.15: A udycja dla szkól. 11.57: Sygnał
czasu. 12.03: A udycja południowa. 13.50: 
Płyty. 15: O dcinek gawędy regionalnej.
15TO: W iad. b ic i. 15.30: W iad. gosp. 15.45: 
A udycja dla dzieci. 16: A udycja dla ch o , 
rych. 16.15: Orkiestra PP. 16.50: Bogadan* 
ka. 17.15: Recital skrzypcowy, 17.50: Prze* 
gląd wydawnictw. 18: W iad. sport. 18.15: 
Recital fortepianow y. 18.35: Felieton. 19: 
Słuchow isko. 19.30: Fogg śpiewa. 19.50: 
Pogadanka. 20: Koncert sym foniczny. 22.50 
D ziennik wieczorny. 23: Płyty.

Giełda z  dnia 25 listooada.
WARSZAWA -  GIEŁDA PIENIĘŻNA.

D ew izy: Belgia 89.85, B erlin  212.97, Am- 
sterdam 293.60, Kopenhaga 117.80, Londyn 
26.39, N . Jo rk  czeki 5.27 i pięć ósmych, ka* 
bel 5.27 i siedem ósmych, O slo 132-88, Pa* 
ryż 17.91, Praga 18.58, Sztokholm  136.10, 
Zurych 122.25, M ediolan 27.88. Papiery 
procentow e: wewn. 57,38, inwest. 72.75,
konwers. 63, prem. dolar, nie notowana, 
konsolidac. 60.25. A k c je ; B ank Polski 108, 
W ęgiel 24.50, Lilpop 53.25, Ostrow iec 48.75.

N a G iełdzie obroty  w wielu artykułach. 
Ceny niezmienione. Tendencja spokojna.

łow e warunki konkursu w  numerze tiśtopa* 
dowym „O ptym isty".

ftWONIWA MIEJSKA.
Nieszczęśliwy wypadek blacharza. Jechiel

Jurman, blacharz (pi. Bernardyński 15) do* 
niósł polic ji, że gdy wczoraj popołudniu 
był w ustępie, należącym do jego mieszka* 
nia, spadla mu na głowę żelazna skrzynka 
z pływakiem, wskutek czego doznał obra* 
żeń głowy. Pogotow ie ratunkowe odwiozło 
go d o szpitala.

Znowu wyrwanie torebki. Julia Klimo* 
wicz (Zamarstynowska 143) doniosła poli* 
cji, że onegdaj gdy przechodziła ulicą Peł* 
tewną. nieznany sprawca wyrwał je j z rąk 
torebkę, zaw ierającą 5 zł. i zbiegł w niew ia, 
domym kierunku.

Aresztowanie włamywaczy. W  związku z 
usiłowanym włamaniem kasowym do biura 
Z U S*u  przy ul, KI. Tańskiej, W ydział śled* 
czy w toku dochodzeń ustalił, że sprawca* 
mi powyższego włamania byli Jakub B re n , 
ner (Inw alidów  23 j i Salom on Schwarz, za* 
mieszkały w Persenkówce w barakach miej* 
skich, których wczoraj aresztowano i od* 
stawiono do sądu.

ZE SZ T U K I

C h l u b n y  r o b  „ A r k a d * * .
Żadne jeszcze z dotychczasowych, 

niezbyt zresztą licznych, czasopism 
polskich poświęconych sprawom sztuk 
pięknych, nie potrafTo nawiązać tak 
bezpośredniego kontaktu z zaintereso* 
Waniami kulturalnego ogółu, jak mie* 
sięcznik „A rkady". Żadne też chyba 
nie miało tylu czytelników. Znaleźli 
oni w „Arkadach" pismo, które do­
skonale zrozumiało ich potrzeby i u* 
miało się przystosować do tych po* 
trzeb, nie obniżając przytem ani tro* 
nhę wysokiego poziomu swoich aspi­
racji wychowawczych. Niedługo już 
oobiejgnie końca trzeci rok jego istnie* 
nia. Nie mamy jeszcze tylko numerów 
za listopad i grudzień br. Ukażą się 

w najbliższym czasie jako numer 
podwójny, przeszło stustronicowy, po* 
święcony w całości wystawie pary* 
skiej. Już teraz jednak, nie czekając 
na ten zapowiedziany zeszyt, możemy 
o trzecim roczniku „Arkad" wydać sąd 
najpochlebniejszy. W  dotychczasowym 
ich rozwoju będzie on pozycją równie 
cenną, co dwa uprzednie roczniki, te, 
które zdobyły „Arkadami" doskonałą

opinię i uzasadniły aż nadto wystar­
czająco społeczną rację ich egzystencji.

A rtysta, krytyk, historyk sztuki za* 
wsze znajdą dla siebie w „Arkadach" 
wiadomości cenne i użyteczne. „Arka* 
dy“ jednak zwracają się w pierwszym 
rzędzie nie do fachowców, lecz do 
znacznie szerszych sfer czytelniczych, 
zwracają się one do tych wszystkich, 
którzy odczuwają potrzebę rozwijania 
i kultywowania w sobie wrażliwości 
na piękno plastyczne we wszelkich 
jego przejawach. Piękno to tkwi nie 
tylko w dziełach wielkiej sztuki, w 
malarstwie, rzeźbie i architekturze, 
istnieje ono także, względnie może i 
powinno istnieć we wszystkim, co nas 
W życiu codziennym otacza, czym się 
w codziennym życiu posługujemy i 
na co codziennie patrzymy. Tę przede 
wszystkim prawdę starają się „Arka* 
dy" spopularyzować i z niej wysnuły 
one swój program, który różni je od 
wszystkich pism artystycznych, ja- 
kieśmy dotychczas w Polsce posia* 
dali, a zarazem stanowi o ich s^cze* 
gólnym znaczeniu w pracy dźwigania

na wyższy poziom tak niesłychanie 
zaniedbanej kultury plastycznej na* 
szego społeczeństwa.

Z samej istoty zaś programu reali­
zowanego przez „Arkady" wynika o* 
g ronina rozmaitość poruszanych W 
nich tematów. M ożna więc znaleźć 
w „Arkadach" artykuły o malarstwie 
dawnym i dzisiejszym, polskim i ob* 
cym, o grafice, rzeźbie i architektu* 
rze, o sztuce warstw wykształconych 
i sztuce ludowej, o meblach, tkani­
nach i wszystkim w ogóle, co się wią* 
że z problemem wnętrz mieszkalnych, 
a także o zagadnieniach urbanistyki i 
ogrodnictwa, o pomnikach i muzeach, 
o oprawach książek i o zabawkach dla 
dzieci, o dekoracjach teatralnych i sta* 
rych zegarach i o całej mnogośći in* 
nych jeszcze spraw.

A  w parze z bogactwem tematów 
idzie zawsze w „Arkadach" obfitość 
ilustracji, starannie zawsze wybra­
nych, rozmieszczonych i wykonanych, 
często nawet wielobarwnych.

N-deży też o tym wispomnieć, że 
„A rkady" dbayą zawsze o aktualność, 
o bezpośredni związek z życiem arty* 
stycznym kraju i nigdy nie pomijają 
milczeniem tych spraw i wydarzeń,

które w  danym momencie są w nim 
ośrodkiem ogólnego zainteresowania. 
Omawiają więc najciekawsze wysta* 
wy, konkursy rzeźbiarskie, nowe gma* 
chy reprezentacyjne i wszystkie po­
dobne ewenementa interesujące ^aer* 
szy ogół.

Te najbardziej ogólne uwagi o  ^  
kadach" odnoszą się także do oe>tat* 
niego ich rocznika. Stwierdziłem to 
już na wstępie, że nie ustępuje on w 
niczym dwu uprzednim. Jest równie 
żywo fedagowany, ma tre ś ć  równie 
zajmującą j szatę zewnętrzną równie 
piękną. Może to tylko różni ten rocz­
nik od jego poprzedników, że silniej 
doszła w nim do głosu współpraca hi*j 
storyków  sztuki. Cały szereg dosko* 
nałych artykułów wyszedł z pod ich 
pióra. Ks. S z c z ę s n y  D etloff omówił 
wielkopolskie brązy vischerowskie i  
Madonnę z Kępna, rzeźbę mylnie 
przypisaną Stwoszowi przez niemie* 
ckiego uczonego Elsena. W alick i w 
artykule „Społeczny testament Dikre* 
ra“ dał wnikliwą i oryginalna interpre* 
tację diirerowskiego arcydzieła „Czte* 
ru  apostołów . Julia H om ung w 
zwięzłym a intresującym zarysie przed* 
stawiła wyniki swoich badań nad
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Gdzie zaginął polski samolot?
Sofia, 25. 11. (P A T ) Komunikacyjny 

samolot P.L.L. „Lot", pilotowany przez 
pilota Dmoszyńskiego, radiotelegrafi* I 
stę W innika i mechanika W akntukie* j 
wicza i mający na pokładzie pasażerów ■ 
obywateli polskich Freyrrmna i dr, 
Drakowskiego, oficera statku „Polo* 
nia" oraz obywatela autriackiego Neu* 
grosse, zaginął bez wieści.

Samolot wystartował dnia 23 bm. o 
godz. 11.15 z Salonik w kierunku Sofii.
O  godz. 11.46 samolot otrzymał z ra* 
diostacji lotniczej Bozuriste kierunek. 
Znajdował się on wówczas 25 km na 
zachód od nadgranicznego miasta bul* 
garskiego Petricz. W  4 minuty później 
t j. o godz. 11.50 radiostacja Bozuri* 
szte usłyszała niewyraźne sygnały sa* 
mołotu, zażądała powtórzenia, sarno* 
lot jednak więcej się nie odezwał.

Dnia 24 bm. o godz. 8.30 rano wła* 
dze wojskowe i policyjne bułgarskie 
zarządziły do wszystkich swych poste* 
runków anonsowanie wszelkich wiado 
mości o samolocie. O  godz. 10.15 nada 
szedł meldunek z granicznego punktu 
M ikrowo, źe słyszano tam samolot, u* 
dający się w kierunku południowym 
między godz. 14.30 i 15.

W czoraj o godz. 14 po wyjaśnieniu 
się pogody władze lotnicze bułgarskie 
wysłały dwa samoloty na poszukiwać 
nia. Dwa samoloty zostały również wy 
słane z Salonik. O godz. 15.05 przy* 
leciał z Bukaresztu na lotnisko w Bo* 
zuriszte Fokker „Lotu", pilotowany 
przez Karpińskiego, w celu prowadzę* 
nia poszukiwań.

Nadszedł meldunek, sztwierdzający, 
że wieśniak ze wsi " Ladarewo, położo* 
nej na zachodnich zboczach Perimu, rą 
biąc drzewo w miejscowości Kriwa Re* 
ka, położonej obok miejscowości ku* 
racyjnej Popina Laka, widział we wto* 
rek około godz. 12 samolot, lecący na 6 
metrów ponad drzewami, który pole* 
ciał w kierunku północno*wschodnim.

M iejscowość Kriwa Reka, znajdująca 
się na wysokości ok. 1000 metrów, o* ' 
toczona jest szczytami o wysokości | 
ponad 1700 metrów. Samoloty bulgar* 
skie wróciły o godz. 17.20, nie przywo* 
żąc żadnych wadomośd. G óry Perimu

były zakryte chmurami. W ładze po* 
licyjne natychmiast po otrzymaniu 
wiadomości od wymienionego wieśnia* 
ka, zarządziły poszukiwania przez 
miejscową ludność Przypuszczać nale* 
ży, że samolot lądował w górach Pe* 
rimu.

Poszukiwania będą prowadzone 
dalej dzisiaj.

Pasmo górskie Perim (dawna ture* 
cka nazwa Perim*Dag) leży w Bułga* 
n i w trójkącie między Jugosławią, Buł 
garią i G recją na wschód od rzeki 
Strumy.

Po wizycie Lorda Halifaxa.
Londyn, 25. 11. (P A T ) Oświadczę* 

nie, jakie w izbie gmin uczyni prawdo* 
podobnie jeszcze w ciągu dnia dzisiej* 
szego premier Neville Chamberlain na 
temat wizyty lorda Halifaxa w Berli* 
nie, jak dowiaduje się Reuter, będzie

prawdopodobnie dość krótkie. Zdaniem 
rządu brytyjskiego, wizyta ta była ce­
lowa, a przeprowadzone rozmowy były 
pożyteczne. Wprawdzie nie dały one 
pozytywnych rezultatów, ale przyczy­
niły się do oczyszczenia atmosfery.

Przysposobienie w ojskow e 
na w yżs zyc h  uczelniach.

W ąrszawa. 25. 11. (P A T .) Zagad*
nienie P. W. na Wyższych Uczelniach 
studiowane od dłuższego czasu przez 
władze wojskowe zaczyna przybierać 
realne kształty.

Zagadnienie to niezwykle ważne z 
punktu widzenia gotowości obronnej 
ma swój specjalny ciężar na odcinku 
młodzieży akademickiej. Głównym za* 
daniem P. W . dla tej młodzieży jest 
podniesienie poziomu wyszkolenia fa­
chowego i nastawienia psychicznego 
przyszłych młodszych dowódców, któ 
rzy w nowoczesnej wojnie odegrają 
zasadniczą rolę. Ten rodzaj P. W . zo­
stał już wprowadzony na wszystkich 
prawie Wyższych Uczelniach w Euro* 
pi©.

By i w Polsce sprawie tej nadać wła 
ściwy bieg, Minister spraw wojsko* 
wych przyspieszył realizację P. W . i 
ustala wspólnie z ministrem W . R. i 
O. P. i rektorami tymczasowe podsta* 
wy prawne i ilość dni potrzebnych dla
P. W .

W  związku z tym w najbliższym

czasie zostanie ogłoszona obowiązko* 
wa rejestracja akademików, by móc 
zebrać potrzebny materiał ilustrujący 
stan faktyczny zebranego tam elemen­
tu, a mianowicie: ilu jest oficerów re* 
zerwy lub podchorążych rezerwy i ja* 
kich rodzajów broni, ilu przeszło pier* 
wszy, względnie drugi stopień wyszko* 
lenia a ilu z P. W . wogóle nie zetknę* 
ło się, jaki jest stan zdrowotny i rejo* 
nowy zamieszkania.

Zebrany materiał posłuży do usta* 
lenia ostatecznych form organizacyj­
nych, które są niezwykle trudne zwa­
żywszy, że ma się do czynienia z ma* 
są kilkunastotysięczną w każdym mie* 
ście uniwersyteckim. N a podstawie 
tych danych zostaną wprowadzone 
formy przejściowe aż do czasu wejścia 
w życie nowej ustawy o powszech­
nym obowiązku służby w ojskow ej, 
która to ustawa wejdzie pod obrady 
najbliższej sesji sejmowej, a która 
m. in przewiduje obowiązek odbycia 
służby wojskowej natychmiast po u* 
kończeniu szkół licealnych.

K T O  O T R Z Y M A Ł  N A G R O D Y  N A  
K O N K U R SIE  N A  P O M N IK  G E N . 

O R LIC Z »D R ESZ ER A .
W arszawa. 25. 11. (PA T.) Jury kon* 

kursu na pomnik gen. Gustawa Orlicz* 
Dreszera po otwarciu kopert autorów 
nagrodzonych prac stwierdziła, że na* 
grody otrzymali:

1) nagrodę: 4000 zł. p. Tan Szczep* 
kowski przy współpracy p. Hanny 

Szczepkowskiej*M ickiewiczowej;
2*gą nagrodę 3000 zł. — art. rzeź* 

biarz Józef Klukowski oraz architekci 
Kazimierz Marczewski i Janina Skib* 
niewska;

3*cią nagrodę 2000 zł. — p. M aks Po 
trawialc

Z ja zd  uczestników b. D ru ży n y 
Konnej Sokoła.

W e Lwowie odbył się dwudniowy 
zjazd uczestników b. Drużyny Konnej 
Sokoła III. we Lwowie, w 25=lecie 
istnienia tej drużyny, która, założona 
przez inż. Jana Langiego, stanęła w si* 
le 24 jeźdźców do apelu w r. 1914, 
przyłączając się do odchodzącego wów 
czas do Krakowa batalionu Strzelca 
lwowskiego Drużyna ta własnym ko* 
sztem umundurowana i uzbrojona sta* 
wiła się pod dowództwem inż. Marce* 
lego Śniadowskiego przed Komendan* 
tern Piłsudskim. Część je j, wysłana dn. 
3 sierpnia na teren b. zaboru rosyj* 
skiego, udaje się jeszcze przed wypo* 
wiedzeniem wojny Rosji i przed wyru* 
szeniem Kompanii Kadrowej, udaje się 
pieszo z siodłami na plecach, na wy* 
wiadowczy pairol i dla rekwizycji ko*

lwowską rzeźbą reliefową w X V III  w. 
Piwocki z doskonałą znajomością rze* 
czy omówił nieznaną kolekcję drze* 
worytów ludowych z Muzeum Biało* 
ruskiego w W ilnie. Tadeusz M ańkow­
ski zaś zapoznał nas z historią wyro* 
bu i z cechami stylistycznymi pasów 
polskich. N a szczególną uwagę zasłu* 
żył też artykuł dyr. Lauterbacha o ga= 
lcr.ii obrazów pałacu w Łazienkach i 
Bohdana Marconiego o ramach do o- 
brazów, przedstawiający ich dzieje od 
średniowiecza po czasy dzisiejsze.

Z sztuką dawną sąsiaduje zawsze w 
„Arkadach" współczesna. Przedmio* 
tern artykułów z tej dziedziny były 
w ostanim roczniku „A rkad": świetna 
praca ilustratorska M arii Berezow* 
sklej, pełna siły i charakteru grafika 
Tadeusza Kulisiewicza, oraz twór* 
czość Zygmunta W ieliszewskiego, ar­
tysty młodego, którego przedwczesna 
śmierć dotkliwie zubożyła dzisiejszą 
sztukę polską.

W iele miejsca ponadto poświęciły 
„Arkady" w roku bieżącym omówię* 
niu wystaw, w szczególności: wysta* 
wy malarstwa franenuskiego, urządzo* 
nej w warszawskim Muzeum Narodo­
wym, salonu ■ malarstwa, salonu rzeź*

by i wystawy architektury wnętrza, 
urządzonych w Instytucie Propagandy 
Sztuki, oraz wystawy Leona Wyczół* 
kowskiego, urządzonej w Muzeum w 
Bydgoszczy.

W  tym zwięzłym przeglądzie „Ar* 
kad" za rok 1937 mogłem wymienić 
tylko najważniejsze pozycje i to nie 
wszystkie. Na zakończenie chciałbym 
jeszcze i o tym wspomnieć, że „Arka­
dy* prowadzą również dział recenzji

z reguły utrzymanych w właściwym 
tonie i bardziej fachowych, niż ta, 
którą p. Smolik napisał z dzieła śp. 
prof. Kozickiego o Rodakowskim — 
a nadto w każdym niemal numerze 
znajdujemy bardzo instruktywny prze* 
gląd zagranicznych czasopism arty* 
stycznych i doskonałą kronikę, reje* 
strującą najważniejsze wydarzenia ży­
cia artystycznego w Polsce i za gra* 
nicą.

Sądzę, że z tego, co  powiedziałem^ 
o „Arkadach" i trzecim ich roczniku 
ostateczna konkluzja może być tylko 
jedna: pismo to, redagowane z rzetel* 
nyim talentem i fachową wiedzą, powi* 
nien czytać w Polsce każdy, komu 
sprawy kultury duchowej jeszcze cał­
kiem nie zobojętniały. J . G .

ni. Sniadowski powraca potem do Kra 
kowa po resztę drużyny i na jej czele 
wpada następnie pod Kielcami w sam 
wir walki, w której szef Sosnkowski 
Wyznacza drużynie odpowiedzialną po 
zycję. Po tym chrzcie bojowym Sokoli 
lwowscy wcieleni zostają do oddziału 
Beliny.

Na zjeździe jubileuszowym odbył 
się uroczysty apel poległych i zmarłych 
druhów*towarzyszy broni i odprawio* 
ne zostało uroczyste nabożeństwo w 
kościele św. Marcina. Następnie na 
cmentarzu Obrońców Lwowa złożono 
wieniec, oraz wieńce na grobie Z. Kę» 
pińskiego, b. prezesa drużyny Powstań 
ców 1863 r. i pułk. Sniadowskiego. N a 
odbytym w Sokole zebraniu zjazdo* 
wym postanowiono reaktywować dru* 
-ynę konną Sokoła III., któraby pod* 
jęła tradycje bohaterskiej drużyny z 
okresu wojennego, jako pierwszej ka* 
dry kawalerjii polskiej.

Na dochód akcji reaktywowania dru 
żyny konnej Sokoła III. wydana zosta* 
ła dzięki bezinteresowności p. Zimne* 
go, jednodniówka, którą stale naby* 
wać można w Sokole przy ul. Marci* 
ua w godzinach wieczornych. (P A T .)

o d z n a c z e n i e  u c z c i w e g o  
s z o f e r a .

W arszawa. 25. 11. (P A T .) W  dniu 
wczorajszym nastąpiła uroczysta deko* 
racja Krzyżem zasługi Józefa Pod* 
skrobka, szofera, który znalazłszy w 
swojej taksówce teczkę z zawartością 
20.000 złotych, pozostawioną przez 
dwóch pasażerów, odniósł ją  do Korni 
sariatu P. p. D ekoracji w imieniu Pre* 
zesa Rady ministrów i Ministra spraw 
wewnętrznych gen. Sławoja Składkow* 
skiego dokonał w swym gabinecie ko* 
misarz Rządu na m. st. Warszawę woj. 
Jaroszewicz w obecności kierownika 
oddziału ruchu kołowego kom. Rządu 
p. Henryka Bukowskiego.

D E K L A R A C JA  K O N F E R E N C JI 
B R U K SE L SK IE J.

Bruksela 25. 11. (P A T .) Konferencja 
9*ciu mocarstw ustaliła definitywny 
tekst deklaracji stwierdzającej, że żad* 
ne załatwienie konfliktu zapomocą 
użycia siły nie może być załatwieniem 
sprawiedliwym i trwałym, zaś konfe* 
rencja zostaje odroczona.

Szef delegacji chińskiej wyraził ubo* 
lewanie, że konferencja nie ustaliła żad 
nych realnych środków działania, lecz 
wyraził zgodę a przyjęcie deklaracji.

Z JA Z D  LE K A R Z Y  PO W IA T O * 
W Y C H  W O JE W Ó D Z T W A  T A R N O  

P O L SK IE G O .
Brody. 24. 11. (P A T .) W  dniach 25 

do 27 b. m. odbędzie się w Brodach 
zjazd lekarzy powiatowych woje* 
wództwa tarnopolskiego. Pierwszego 
dnia odbędze się walne zebranie dele* 
gatów W ojew . Tow. Przeciwgruźlicze* 
go, nazajutrz inauguracja zjazdu z u* 
działem wojewody M alickiego i spra* 
wozdanie ze stanu sanitarnego na Po* 
dołu. Naczelnik wydziału dr. Kujaw* 
ski omówi gminy miejskie i wiejskie 
w świetle budżetów zdrowia, poczym 
odbędą się dwa dalsze referaty z któ* 
rych jeden poświęcony będzie filii 
Państw. Zakładu Higieny w Stanisła* 
wowie. Trzeciego dnia zjazdu lekarze 
powiatowi zwiedzą szpital brodzki. 
Ośrodek zdrowia, wodociągi, rzeźnię i 
zapoznają się ze stanem opieki społecz 
nej w wojew. tarnopolskim. W reszcie, 
wygłoszone będą referaty i przedysku* 
towane sprawy norm żywnościowych, 
stosowanych na koloniach i półkolo* 
niach letnich, kazuistyka wykroczeń w 
praktyce lekarskiej, oraz współczesne 
poglądy na kurację winogronową I 
wiele innych zagadnień.

M ŁO D Z IEŻ  Ż Y D O W SK A  N A  FO N
Brody. (P A T .) W  dniu Święta Pań* 

stwowego młodzież szkolna zydow* 
skiej szkoły powszechnej w Brodach, 
postanowiła przystąpić do gromadzę* 
nia funduszów na zakup dwóch karabi 
nów dla garnizonu brodzkiego. Pod* 
czas akademii szkolnej młodzież i  gro* 
no nauczycielskie złożyło na ten cel 
51 zł. 73 gr.

N O W E  Z ŁO Ż A  R U D Y .
Kielce. 25. 11. (PA T.) W  pasie gór 

dymińskich przy prowadzeniu poszu* 
kiwań geologicznych, natrafiono na po 
kłady wysokoprocentowej rudy żelaz* 
nej. Jednocześnie odkryto pokłady rud 
żelaznych w Skalnej Górce na terenie 
pow. Koneckiego.

E K SP L O Z JA .
Katowice. 25. 11. (P A T .) W czoraj o 

godz. 3 nad ranem w stalowni huty 
„Pokój" w nowym Bytomiu przy odle 
waniu obręczy nastąpiła eksplozja, 
przy czym poparzonych zostało 17 ro» 
botników, z czego 4 ciężko. Jeden z 
robotników Paweł Zydek przewiezio* 
ny do szpitala zmarł. W ładze przepro* 
wadzają dochodzenia.

O D B U D O W A N IE  Z N IS Z C Z O N E J 
P R Z E Z  W O JN Ę  K A P L IC Y .

Brody. (P A T .) W  gromadzie Kor* 
sów pow. Brody odbudowano zni*
szczoną przez wojnę kaplicę, kórej po* 
śwęcenie odbyło się onegdaj przy u* 
dziale tłumów ludności z Korsowa i 
okolicznych gromad.

O R G A N IZ A C JA  B IU R A  PO M O C -' 
Z IM O W E J.

Biuro Miejskiego Komitetu Pom oc 
Zimowej Bezrobotnym zostało już zc 
ganizowane i rozpoczęło urzędowani 
pod kierunkiem sekretarza gen. Kom 
tetu, zastępcy nacz. W ydziału O piel 
Społecznej mgr. Tadeusza Drwęskiegt 
Lokal mieści się przy ul. Jakuba Strz< 
mię 5, na parterze i obejmuje 4 pokoji

Komitet zwraca się do pracodaw 
ców, ażeby postarali się o zgodę swyc 
pracowników na potrącenie im z pob< 
rów od 1 grudnia przypadających n 
nich kwot. Opłaty te wynoszą: od d< 
chodu miesięcznego netto do 160 z 
— 0.20 zł., od 161 do 300 zł. Y* proc 
od 301 do 600 zł. - -  % proc., od 601 d 
800 zł. -  1 proc., od 8 0 1 -1 2 0 0  zł. - 
1.5 proc., od 1201 do 2500 zł. — 2 proc 
od 2501 zł. wzwyż — 4 proc.
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Ogłoszenia urzędowe.
L IC Y T A C JE

Kai. 1312/37. W ierzyciel D r. Jan  Woyt# 
kowski. Dłużnik Berisch Leibl i tow. o  70 
doi. apn. i 13 doi. zpm Obwieszczenie o li# 
cytacji. Dnia 6  grudnia 1937 o godzinie 
13#tej w Lubszy w domu dłużnik, sprzeda 
się pirzez publiczną licytację nasiępujące ru­
chom ości: u Jo e la  L ip p a: 15 kóp żyta w
snopkach, 1 krowa czarno biała łysa, u Jo# 
sela Fenstera: 20 kóp pszenicy w snopkach,
I krowa czarna ciemna, u Samuela Fcnstc# 
ra: 20 kóp żyta w snopkach, 1 krowa czar# 
nosekrasa-łysa, u Berischa L eib la : 10 kóp 
zyta w snopkach, 1 jałów ka czerwonosbia# 
ło#łysa około 10 miesięczna, łączna suma 
oszacowania wynosi kwotę 1920 zł. Sprzc# 
daż rozpocznie się najpóźniej w 2 godziny 
po czasie wyżej oznaczonym . Ruchomości

oglądać w dniu poprzedzającym li* 
cytacje od godziny 9  ranę do godziny 15#ej.

K om ornik Sądu Grodzkiego.
Rohatyn. 12 listopada 1937 4151K

Km. 275/37 i inne. Obwieszczenie o licy* 
tac ji ruchom ości. Kom ornik Sądu grodz# 
kiego w Zaleszczykach, na podstawie art. 
602 kpc. podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 7 grudnia 1937 r. o godz. ll» e j w 
sprawie egzekucyjnej wierzycieli Prot. Fir* 
my Laboratorium K orona w Krakow ie, Sa# 
muela Pinelesa we Lwowie i tow. przeciw 
dłużnikowi Diom edesow i Józefow i Sami# 
gielskiemu w Zaleszczykach odbędzie się 
licytacyjna sprzedaż ruchom ości w Zalesz# 
czykach a to : (1 urządzenia domowego, 2) 
oraz artykułów  kosmetycznych i aptece# 
nycL znajdujących się w drogerii dłużnika 
w Zaleszczykach. Ruchom ości te można o# 
glądać w miejscu i czasie wyżej oznaczo# 
nym.

Kom ornik S ,d u Grodzkiego,
Z aleszczyki, 20 listopada 1937. 4150K

I. Km. 1367/37. Obwieszczenie o Licytacji 
ruchom ości. K om ornik Sądu grodzkiego 
Rew. I. w Przemyślu Jó zef Ziemiański, ma# 
ją cy  kancelarię w Przemyślu, ul. W ładycze
I I  na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadom ości, że dnia 16 grudnia 
1937 o godz. 10 30 w Przemyślu przy ul. 
Ratuszow ej L. 6 odbędzie się I licytacja 
ruchom ości, należących do adw. D ra Leona 
Peipera w Przemyślu, a składających się z 
1 szafy bibliotecznej oszklonej, 1 szafy bi# 
b liotecznej m ahoniow ej, 1 registratury ame# 
rykańskiej, 1 wieszaka żelaznego, 1 lampy 
stołow ej ełektr., 1 kasy ogniotrw ałej H iski 
W ien, 1 biurka starego, 1 fotela skórzane# 
go, 1 stolika prostokątnego, 1 wieszaka że# 
laznego, 1 szafy orzechow ej z lustrem, 1 
pary portierów  sukiennych, 2 stolików  no# 
cnych. 1 umywalni z lustrem i z płytą mar# 
mur&Yrą, 1 miednicy i dzbanka metalowe# 
go, 1 registratury dom ow ej, 1 otom any ry< 
psem kry te j, 1 narzuty na otom anę per# 
sk ie j, 1 dywanu (im. perski), 1 radia 2-lam# 
powego „E cho", 1 kapy na stół pluszowej, 
1 stołu składanego na 12 osób, 6  krzeseł 
skórą obitych , z 2 foteli skórą obitych , 1 
kTedensu mahoniow ego z płytą marmuro# 
wą, 1 fajlera mahoniow ego, I kredensiku 
mahoń, z płytą, 1 lustra belgijskiego 75x50,
1 samo waru mosiężnego, 1 zegara maho# 
niowego stojącego, 12 obrazów  w ramach,
2  portierów  z kara i szatni, 1 bujaka, z 1 sa# 
loniku składającego się z 6  fotelików  i ka# 
napki, 2 taboretów  i konsoli z lustrem. 1 
obrazu ręcznie malowanego „ R e jta n 1, 16 
obrazów  ręcznie malowanych, 1 dywanu 
perskiego 12 m kw., 1 dywaniku perskiego
3 m kw ., 1 dywanu perskiego 12 in kw.. 1 
dyw anu perskiego czerwonego 1.50 m kw.,
1 dywan perski jasny 3 m kw., 1 waza me# 
talow a antyk", 2 foteli i 1 kanapy klubo# 
wej pluszow ej, 1 biurka orzechowego. 1 bi# 
bLioteki dużej oszklonej, 1 dywanu per# 
skiego 3 m kw., 1 dywaniku perskiego 1.20 
m kw., 1 zegara szafkowego, 2 kloszy, 1 ze# 
garka złotego „G lasshite", 1 łańcuszka zło# 
tego, 1 ubrania sportowego jasnego. O sza­
cowanie powyższych ruchomości nastąpi 
przy sposobności licytacji. Biegłego sądo* 
we go p. Jana Kuźniara w Przemyślu wzy# 
wam o  jaw ienie się w wy z oznaczonym 
czasokresie na m iejscu wyż podanym celem 
dokonania oszacow ania sprzedać się mają# 
cych ruchom ości. Ruchom ości można oglą# 
dać w dniu licytacji w czasie i miejscu wy# 
żcj podanym.

K om ornik Sądu G rodzkiego Rew. I.
Przemyśl, 23 listopada 1937. 4152K

IV. Km. 1622/37. Obwieszczenie o licy# 
tacji ruchom ości. K om ornik Sądu grodzkie# 
KO miejskiego we Lwowie IV . rewiru Fet# 
dynand Kiesel na podstawie art. 602 kpc. 
Podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
6  grudnia 1937 o godz. I0»ej we Lwowie, 
ul. Rzeżnicka Nr. 4  odbędzie się licytacja 
ruchomości, należących do dłużnika, skła# 
dających się z kasy. mebli, maszyn do wy# 
robu wody sodow ej. Ruchom ości m ożna 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu GrodSkśego M iejskiego
.  Rewiru IV.
Lwów, 19 listopada 1937. 4156K

Km. 587/37/3 i Km. 692/37. W  sprawie
K a u c y jn e j wierzyciela Ire Randa, kupca

° ,  300 zŁ 400 zł. itd, zpn. Ob#
nil, °  C y ta c ji  ruchomości. Komor#

w Sądow ej W iszni
i - ’ e^ ‘> mający kance#
S i o  t . r ^ S S .  Y * " * -  M aisz Piłsud# skiego na P o sta w ie  art. 602 kpc. podaje do

da 1937**0 U * *  JO tótopa!da 1937 o godz. 8wn«] w Sądowej W iszni
u przechow cy E is ip  Lestera odbędzie sie
D sza licytacja ruchom ości, należących do
dłużnika Salam ona Schachoy K atra, kupca

w Jaw orow ie, składającycli się z 200 sztuk 
sosen 1. klasy odziomkowa, nieobrzynana 
w ilości 15 m sześć., oszacowanych na lą» 
czną sumę zł. 900. Ruchomości można oglą# 
dać w dniu licytacji w miejscu i czasie wy# 
żej oznaczonym .

K om ornik Sądu Grodzkiego.
Sądowa' W isznia, 12 listopada 1937. 4149K

II. Km. 382/37 111. Ii. 1109/36. Obw.csz# 
czeiue o licytacji nieruchomości. Komornik 
Sądu grodzkiego rewiru II. Feliks Ocetkie# 
wicz, mający kancelarię w Przemyślu ul. 
Szopena L. 6 na wniosek wierzyciela Pow. 
Kola inwalidów i tow. oraz na podstawie 
art. 676 i 679 kpc. pod aje do publicznej wia 
domości, że dn. 27 grudnia 1937 o g. 10 od# 
będzie się sprzedaż w drodze publicznego 
przetargu należącej do dłużniczki G .zeli 
M amberg nieruchom ości, a to : Połow y reai# 
ności o b j. whl. 1526 ks. gr. gm. Przemyśl, 
składającej się z pbud. 620, pb. 1876 i pgr. 
lk. 1199/1 ogrodu. N a parceli bud. 620 stoi 
dom  mieszkalny, murowany jednopiętrow y 
częściow o podpiw niczony przy ulicy Czar# 
nieckiego L. 73 położony o przestrzeni za# 
bud. 3432,55 m sześć., kryty blachą po cyn# 
kowaną, mieszczący w sobie klatkę schodo# 
wą drewnianą, schody z drzewa twardego, 
w piw nicy znajduje się podłoga, dwa bal# 
kony na I. piętrze, 9  przedziałów w piwni# 
cy, w parterze znajdują się następujące u# 
b ikacje : jedna izba dla dozorcy z przybu# 
dówką drewnianą, pokój i kuchnia, dwa 
pokoje i sklep, po dwa p okoje z kuchnią 
(dwa mieszkania). Na I. piętrze jeden po# 
kój z kuchnią, dwa pokoje z kuchnią i awa 
pokoje z kuchnią i przedpokojem , oraz 3 
p okoje z kuchnią. U stępy wolnospadowc 
dla parteru z dostępem z podwórza, a dla
I. piętra z dostępem z ganku. Strych o 5 
przedziałach. N a I. piętrze od strony po# 
dwórza biegnie drewniany ganek z porę# 
czą żelazną. Stropy drewniane belkow e, 
szalowane, trzdnow ane i wyprawiane. Scia# 
ny malowane farbą klejow ą. Sufity bielone. 
Podłogi w kuchniach z twardych deszczu# 
łek. Posadzki w pokojach parkietowe. Po# 
sadzika przy wejściu do klatki schodowej z 
płytek cementowych. Polepa strychowa gli# 
niana. Piece kaflow e częściowo Hardmu# 
towsikic, częściowo ciemne. Paleniska ku* 
chenne w trzech mieszkaniach kaflow e, w 
pozostałych zaś kamyczkowe. Drzwi czę# 
ściowo dwuskrzydłowe paletowe, częściowo 
jednoskrzydłow c. Drzwi wchodowe do ida# 
tki schodow ej pojedyncze, dwuskrzydłowe 
oszklone z nadświetlnią, do sklepu zaś po# 
dwójne czteroskrzydłow e; zewnętrznie obi# 
te blachą, wewnętrznie oszklone. Drzwi na 
ganek I. piętro pojedyncze, dwuskrzydło* 
we oszklone. Okucie mosiężne. Okna po# 
dw ójne czteroskrzydłowe, w dwu zaś ubi* 
kacjach, jednej w parterze, a drugiej na 
piętrze weneakie. O kucia mosiężne na za# 
suwki. Instalacja światła elektrycznego czę# 
ściow o kryta a częściowo wierzchem pro# 
w adzona. W ody dostarcza miejska studnia 
wodociągowa, oddalona od budynku mue# 
szkalnego około 25 m. W ysokość ubikacji 
w ynosi: piwnice światło 1,90 plus strop 0.45 
m- równa się 2,35 m. Parter: światło 3,35 m 
plus strop 0,40 m równa się 3,75 m. I. pię# 
tro : światło 3,40 m plus strop 0,40 m równa 
się 3,80 m. Budynek w ykończony w roku 
1904. U bezpieczony w P .Z .U .W . Czynsz z 
mieszkań wynosi miesięcznie zł. 297. Stan 
budynku średni. Kom órka Nr. 3 drewniana
0  pow. zab. 13.00 razy 2,40 równa się 31,20 
m kw. o  przestrzeni zabud. 31,20 razy 2 
równa się 62,40 m sześć. Kom órka N r. 4 
drewniana o pow. zabud. 2,80 razy 1,75 ró# 
wna się 4,75 m kw, przestrzeni zabud. 4,75 
m. razy 1,70 równa się 8,05 m sześć. Ko# 
mórka N r. 5 drewniana o  pow. zab. 2,80 
razy 4 równa się 11,20 m kw. przestrzeni 
zabuid. 11,20 razy 2 równa się 22,40 ni 
sześć. Komórki te wykonane są z rygli dre# 
wnianych jednostronnie szalowane. N r. 3
1 4 pokryte blachą, zaś N r. 5 papą. Podzie# 
k>ne są na siedem przedziałów przeznaczo# 
ne na opał. W  kom órce Nr. 5 podłoga dre# 
wniana miękka, zaś w dwóch pierwszych 
ubita z ziemi. Kom órka b. zniszczone. D ól 
Idoaczny cementowy, położony w podwó# 
rzu między oficynam i a kom órką N r. 4. 
O dpływ  połączony z kanałem  ulicznym 
starym. W ym iary dołu 1.80/1.80 m. Głębo# 
kość wynosi 2 m. przykryty płytą betouo# 
wą. Stan dołu kloacrnego średni. Parkan 
drewniany z drzewa miękkiego slupami dę» 
bowymii. Od strony ulicy tworzy furtkę 
wchodową i bramę wjazdową żelazem oku# 
tą. Długość 5 m. Od sąsiada zwykły par# 
kan długości 4 m. W ysokość wynosi 1,50 m, 
Stan średni. Parcela gruntowa lk. 1199/1 
ogród o pow. 617 m kw. tworzy kształt 
skośnego czw oroboku. Strona południowa 
25.40 m długa wychodzi na ul. Czarnieckie­
go, południowa zaś 18,50 m dl. na ulicę 
Staszica. Strona północna 30 m dł. grani# 
czy z realnością Szylda i W olfsteina. Za* 
chodnia zaś 25 m dł. graniczy z realnością 
Kirylaków . Parcela ta przeznaczona obe# 
cnie na ogród, nie jest zabudowana, a na# 
d aje się do budowy. Parkan drewniany z 
drzewa miękkiego otaczający parcelę gr. lk. 
1199/1 od strony ulic, a w części od rcal# 
ności Szylda i W olfsteina dł. parkanu wy# 
nosi 25,40 plus 18,50 plus 7.00 plus 8.00 
równa się 58.90 m. W ysokość 1,50 m czyli 
powierz. 88,35 m. Od strony ulicy Staszica 
znajduje się furtka i brama wjazdowa. Stan 
parkanu zniszczony. Parcela budowlana 
1876 nie zabudowana o pow. 40 m kw. Ca# 
ła powyższa realność ob j. whl. 1526 ks. gr. 
gm. Przemyśl oszacowaną została na kwotę 
zŁ 45.049.70, z czego połowa przypadająca 
na dłużniczkę wynosi kwotę zł. 22-524.85. 
Cena wywołania wynosi zł. 16*893.63. Przy* 
stępujący do przetargu obow iązany jest 
złożyć rękojmię w w ysokości zł. 2.25248. 
Rękojmię należy złożyć w gotow iinic albo 
w takich papierach wartościowych bądź

książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których woLno umieszczać fundusze mało# 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do# 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od# 
nucnnc. Prawa osób trzecich nie będą prze# 
szkodą dn licytacji i przysądzenia własno# 
ści na rr.ecz nabywcy bez zastrzezeń, je# 
żeli osoby te przed rozpoczęciem przetar# 
gu nie złożą dowodu, że wniosły powódź# 
two o zwolnienie nieruchomości lub je j 
części od egzekucji i że uzyskały postano, 
wienie właściwego Sądu, nakazujące zawie# 
szenie egzekucji. W  ciągu ostatnich dwóch 
tygodni przed licytacją wolno oglądać nie# 
ruchomości w dni powszednie od godz. 8#ej 
do 18#tej, akta zaś postępow ania egzeku# 
cyjnego można przeglądać w Sadzie grodz# 
kim w Przemyślu (nad Sanem) II. piętro 
sala Nr. 14a.

K om ornik Sądu G rodżkiego Rewiru 51.

Przemyśl, 6 listopada 1937. 4110K

I. Km. 1377/37. Obw ieszczenie o licytacji 
ruchom ości. Kom ornik Sądu grodzkiego re« 
wiru I. Kazimierz Swarowsiki m ający kan# 
celarię w D rohobyczu, Rynek Ratusz 2 p. 
drzwi Nr. 44, na podstawie .art. 602 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
10 grudnia 1937 o godz. 11.30 w D rohoby­
czu, ul. M ickiewicza odbędzie się l#sza li# 
cytacja ruchom ości, należących do Dawida 
H arnika, składających się z urządzenia do# 
mowego, oszacowanych aa łączną sumę zł. 
1200. Ruchom ości można oglądać w dniu 
licytacji w m iejscu i czasie wyżej oznaczo­
nym. i , .

K om ornik Sądu Grodzkiego Rewiru 1.

D rohobycz. 23 listopada 1937. 4154K

II. Km. 2721/34. Obwieszczenie o  licyta# 
cji. Kom ornik Sądu grodzkiego zamiejskie# 
go we Lwowie rew iiu II. obw icszoia, ż* 
dnia 28 grudnia 1937 o godz. 10#tej przed 
południem odbędzie się w Sądzie grodzkim 
zamiejskim we Lwowie przy ul. Kazimierza 
W ielkiego 34 w* sald N r. IV  licytacja rcal# 
ności położonej w Zniesieniu, uh Żółkiew# 
ska 203 o b j. wyk. hip. 524 k- gr. gm. kat. 
Zniesienie prowadzonej przy Sądzie grodz, 
kim zamiejskim we Lwowie dłużników Izra# 
ela Sicgla i G oldy Siegel po połowie wła# 
snych, składającej się z whl. 524 z pbud. 
125/3 o pow. 720 m kw. i pgr. Lkat. 538 o 
pow. 1537 m kw. N a pbud. 125/3 znajduje 
się dom mieszkalny dwupiętrowy murowa* 
ny czynszowy podpiw niczony, zewnątrz i 
wewnątrz wyprawiony, kryty blachą, b. 
dawna m iodow araia tj. budynek parterowy 
murowany, niepodpiwniczony kryty blachą 
po-cytnkowaną, c. budynek drewniany czę# 
ściow o murowany ze sturej cegły dawny 
magazyn sfyirytusu obecnie budynek miesz# 
kałny o 3 izbach kryty blachą, d. na pgr. 
lkat. 538 znajduje się magazyn, 2 szopy, 
stajnia, budynek drewniany (kom órki), e. 
oraz przynależności: parkan drewniany, 
brama wjazdowa, studnia, 3 pokryw y kana* 
łowe. kanał, 2 kraty ściekowe, stojak do 
trzepania, buda na psa, ocenionej na 116.49/ 
zł. 37 gr. Cena wywołania wynosi 87.379 
złotych 02 groszy. Rękojm ię w wysokości
11.649 złotych 73 groszy winien złożyć 
przystępujący do przetargu licytant w Sj»’ 
towiźnie albo w takich papierach wart. bąu„ 
książ. wkładk. instytucji, w których wolno

j umieszczać fundusze małoletnich z tym* że
I papiery wartościowe przyjęte będą w war­

tości trzech czwartych części ceny giełdowej, 
przy licytacji będą zachowane ustawowe* 
warunki licytacyjne, o ile dodatkowem pu- 
blicznem obwieszczeniem nie będą podane 
do wiadomości warunki odmienne. . Pra* 
wa osób trzecich nie będą przeszkodą do 
licytacji i przysądzenia własności na rzecz 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te
przed rozpoczęciem przetargu nie zlozą 
dowadu, że wniosły powództwo o zwolnie­
nie nieruchom ości lub jei części od egze* 
Lucji i że uzyskały postanowienie właści­
wego Sądu, nakazujące zawieszenie egze# 
kucji. W  ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nieruchu 
mość w dni powszednie od godziny 8-cj 
do 1 S-tej, akta zaś postępowania egzekucy) 
nego można przeglądać w Sądzie. — Do 
organów W ładzy publicznej i Instytucji pu­
blicznych powołanych do zgłaszania należ# 
ności z tytułu podatków i innych danin 
publicznych zwracam się z wezwaniem, aby 
najpóźniej w terminie licytacji zgłosiły ze­
stawienie podatków i innych danin publi­
cznych należnych po dzień licytacji pod 
rygorem utraty mogącego im służyć z usta­
wy pierwszeństwa zaspokojenia.

Kom ornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego 
Rewiru II.

Lwów, I I  października 1937. 4103K

Km. 879/36. Obwieszczenie o licytacji nie# 
ruchomości. K om ornik Sądu grodzkiego w 
Buczaczu Eustachy Słobodzian, mający kan 
celarię w Buczaczu, ul. Mickiewicza Nr. 6  
na podstawie art. 676 i 679 ki>c. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 29 grudnia 
1937 o godz. 9«ej w Sądzie grodzkim w 
Buczaczu biuro N r. 34 odbędzie się sprze# 
daż w drodze publicznego jwzetargu nale# 
żącej do dłużników 1) Bernarda, 2) Ela 
W olfa. 3) Izraela M ajera, 4) Józefa Mor# 
genthalów  i 5) Freidy zam. R oller nieru# 
chomości położonej w gminie kat. Buczacz, 
powiatu buczackiego, województwa tam o . 
polskiego, składającej się z  pbud. lk a t  
946/1 i pgr. lkat. 701/1, 702/1 i 702/2 gm. 
kat. Buczacz, łącznego obszaru 4  a. 53 m 
kw. wraz z pobudowanym na niej domem 

mieszkalnym z cegły surówki, budynkiem

j parterowym, murowanym, blachą krytym# 
używanym na wytwórnię krup i stajenką. 

''N ieruchom ość ta niema urządzonej księgi 
1 hipotecznej. N ieruchom ość oszacowaną zo# 

stała na sumę 6.925 złotych, cena zaś wy# 
wołania wynosi 5.193 złotych 75 gr. Przy# 
stępujący do przetargu obow iązany jest zło# 
żyć rękojm ię w wysokości 692 zł. 50 gr.

| Rękojm ię należy złożyć w gotowiźnie albo 
j  w takich papierach wartościowych bądź 
| książcczkacn wkładkowych instytucyj,' w 
I których wolne) umieszczać fundusze mało# 
| letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 

w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do# 
datkowym publicznym obwieszczeniem ni- 
będą podane do wiadomości warunki od# 
tuienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno# 
śd  na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, je# 
żeli osoby te przed rozpoczęciem przetar# 
gu nie zlozą dowodu, że wniosły powódź# 
two o zwolnienie nieruchom ości lub je j 
części od egzekucji i że uzyskały postano# 
wienie właściwego Sądu, nakazujące „.lw ic, 
szenie egzekucji. W  oiągu ostatnich dwóch 
tygodni przed licytacją wolno oglądać n ie , 
ruchomość w dni powszednie od godz. 8*cJ 
do 18#tcj, akta zaś postępow ania egzeku* 
cyjnego można przeglądać w Sądzie grodz# 
kim w Buczaczu, ul. Mickiewicza Nr. 6 sala 
N r. 4.

Kom ornik Sądu Grodzkiego.

Buczacz, 14 listopada 1937. 4128K

II Km. 1366/36. Obwieszczenie o licyta# 
c ji nieruchom ości. Kom ornik Sądu grodz, 
kiego w Jarosław iu, Rewiru II. Karol H eil* 
man, m ający kancelarię w Jarosław iu, ul. 
Dietziusa 21 na podstawie art. 676 i 679 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 31 grudnia 1937 r. o godz. S-mej 30 
min. w Sądzie grodzkim w Jarosław iu sala 
N r. 6  II. ptro odbędzie się sprzedaż w dro# 
dze publicznego przetargu należącej do- 
dłużmika M cchla G elem tera połow y a.eru*' 
chomości ob jęte j wykazem hipotecznym L. 
519 księgi gruntowej gm. kat. Jarosław  i po# 
łow y nieruchom ości o b j. whl. 520 ks. gr. 
gm. kat. Jarosław . Nieruchom ości te stano# 
wdą jedną całośc gospodarczą i składają się  
z parcel budow lanych (, kat. 130 i 131 o 
łącznej powierzchn- 874 m., położonych w 
Jarosław iu przy ul. G rodzkiej I.. 12 i 14,- 
na których znajdują się dwa budynki miesz 
kalnc jednopiętrow e murowane z oficvna» 
ini i budynek parterowy murowany w po# 
dwórzu. M iejscem  przechowania księgi grun 
tow ej jest Sąd grodzki w Jarosław iu. Podle­
gające sprzedaży połow y obu nieruchomo# 
ści oszacow ane zostały na sumę 8.939 zł. 
48 gr., cena zaś wywołania wynosi 6.704 zl. 
61 gr. Przystępujący do przetargu obowiąza# 
ny jest złożyć rękojm ię w wys. 893 zł 95 gr. 
Rękojm ię należy złożyć w gotowiźnie a lb o  
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj. w 
których wolno umieszczać fundusze mało# 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachow ane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do# 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od* 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno# 
ści na rzecz nabyw cy bez zastrzeżeń, je# 
żeli osoby te przed rozpoczęciem przetar# 
gu nie złożą dowodu, że wniosły powódź* 
two o zw olnienie nieruchomości lub je j  
części od egzekucji i że uzyskały postano* 
wienie właściwego Sądu, nakazujące zawie# 
sienie egzekucji. W  ciągu ostatnich dw óch 
tygodni przed licytaoją wolno oglądać n ie , 
ruchomości w dni powszednie od godz. 8#ej 
do 18#tej, akta zaś postępowania egzeku* 
cyjnego można przeglądać w Sądzie grodz# 
kim w Jarosław iu, ul. Dietziusa 17 sala 
Nr. 29.

Kom ornik Sądu Grodzkiego Rewiru U.

Jarosław , 18 listopada 1937. 4121K

I. Km. 2339/37. Obwieszczenie o licytacji 
ruchom ości. Kom ornik Sądu grodzkiego re­
wiru I. Kazimierz Swarowski, m ający kan# 
celarię w D rohobyczu, Rynek Ratusz 2 p 
drzwi Nr. 44, na podstawie art. 602 kpc. po# 
daje do publicznej w iadom ości, że dnia 10 
grudnia 1937 o godz. 10 w Drohobyczu# 
Rynek, odbędzie się 2«ga licytacja rucho# 
mości, należących do D ra Zygmunta Bar# 
chasza, składających się z kasy żelaznej, 
maszyny do pisania „U nderw ood", szafy 
bibliotecznej (kredens), kanapki, 4 foteli, 
stołu i szafy bibliotecznej, oszacow anych 
na łączną sumę zł. 780. Ruchom ości można 
oglądać w dniu licytacja w m iejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru 1 _
D rohobycz, 23 listopada 1937. 4153K

U Z N A N IE  Z A  ZM A RŁEG O -
T. 88/37. Piotr H ryw niak, syn Teodora i 

M arii, urodzony 29 sierpnia 1896 w lod# 
werbcach powiat Horodenka* żołnierz by# 
łej armii austriackiej zaginął na w ojnie świa 
tow ej. N ależy udzielić wiadomości o zagi# 
nionym Sądowi.

Sąd O k r ę g o w y .

K ołom yja, 11 października 1937. 5977

T. 67/37. Zofia M azanka, córka Dymitra 
i Heleny z domu Polańska, urodzona 10* 
kwietnia 1868 w Sniatynie wyjechała 1911 
roku do Cierniowiec i zaginęła. N ależy u# 
dzielić wiadomości o zaginionej Sądowi.

Sąd Okręgowy.
Kołomyja, 12 października 1937. 3979
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